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PYTANIA I POLECENIA W OPINIACH I POGLĄDACH NAUCZYCIELI PRAKTYKÓW
       mgr Zofia Papuga 

Szkoła Podstawowa

we Włodzieninie

1. Problem i cele badań

      Pytania wiążą się przede wszystkim z nabywaniem wiedzy, polecenia zaś ze stosowaniem wiedzy w praktyce. Odpowiednio stawiane przyczyniają się do rozwoju różnych funkcji poznawczych i operacji umysłowych. 

      Zajmując się problemem pytań i poleceń stawianych i wykorzystywanych przy rozwiązywaniu zadań tekstowych w klasie drugiej, przeprowadziłam badania. Przedmiotem moich badań była charakterystyka pytań i poleceń stawianych i wykorzystywanych przy rozwiązywaniu zadań tekstowych w kl. II. Poszukiwałam odpowiedzi na nurtujący mnie problem, a mianowicie: Jakie pytania i polecenia stawia nauczyciel przy rozwiązywaniu zadań tekstowych i jaka jest ich wartość kształcąca? 

      Opis i ocenę pytań oparłam o dwa kryteria. To stało się podstawą do utworzenia problemów  szczegółowych:

· Jaki typ pytań występuje przy rozwiązywaniu zadań  tekstowych ? 

· Jaki związek mają pytania w aspekcie wiadomości i umiejętności oraz kształcenia operacji umysłowych ?

      Te dwa zakresy wymagań oceniłam przy pomocy klasyfikacji pytań logicznych tzw. pytania rozstrzygnięcia i pytania dopełnienia. Polecenia zaś scharakteryzowałam w oparciu o klasyfikację W. Kojsa, podstawę tych poleceń stanowiły czynności uczniów.

     W swojej pracy zastosowałam metodę sondażu diagnostycznego, w którym podstawową techniką była obserwacja oraz technika pomocnicza ankieta. Jako narzędzie badawcze skonstruowałam tabelki oraz kwestionariusz ankiety.  

2. Charakterystyka badanego środowiska

     Badania związane z opracowaniem podjętego tematu przeprowadziłam wśród nauczycieli kształcenia zintegrowanego. W badaniach wzięło udział 52% nauczycieli szkół wiejskich i 48% nauczycieli szkół miejskich. Badania miały charakter dwuczęściowy, pierwsza część polegała na rozdaniu ankiet 

nauczycielom kształcenia zintegrowanego. Druga część badań, to obserwacje lekcji matematyki. Ważne znaczenie przy wypełnianiu ankiet, miało zapewnienie moim respondentom anonimowości, to bowiem miało wpływ na szczere wypowiedzi, a więc na wartość zgromadzonego materiału empirycznego. 

    Moi respondenci mieli różny staż pracy pedagogicznej. Największa liczba osób 49% udzielająca odpowiedzi mieściła się w przedziale 16- 20 lat pracy. Większość badanych posiadała wykształcenie wyższe magisterskie. 95% badanych nauczycieli miała jako wyuczoną specjalność edukację wczesnoszkolną.

    Charakterystyka badanego środowiska wykazuje, że zdecydowana liczba badanych nauczycieli posiada odpowiednie kwalifikacje i odpowiednie doświadczenie do pracy w kształceniu zintegrowanym. Poza tym, jak wynika z badań, nie ma związku wykształcenie z miejscem pracy nauczycieli. 

3. Organizacja i przebieg badań

       Badania polegały na rozdaniu 100 ankiet i obserwowaniu 30 lekcji matematyki w kl.II. Ankiety rozdano nauczycielom szkół miejskich i wiejskich w powiecie głubczyckim woj. opolskiego oraz nauczycielom studentom Uniwersytetu Śląskiego w Cieszynie. Obserwacje lekcji prowadzono na terenie pow. głubczyckiego w woj. opolskim. 

      Poddane analizie lekcje prowadzone były przez cztery miesiące od września do grudnia. Obserwacje notowałam w formie scheduły. 

4. Analiza opinii  i poglądów nauczycieli praktyków

      Po przeanalizowaniu zebranego materiału badawczego, stwierdziłam, że większość respondentów (78%) uważa, że pytania zawarte w podręcznikach do matematyki są dostosowane do możliwości uczniów. Jeżeli chodzi o częstotliwość stosowania różnych pytań na lekcjach matematyki, to ciągle jeszcze widoczna jest troska nauczycieli o przyswojenie przez uczniów określonej wiedzy, a także sprawdzenie stopnia jej zrozumienia, mniejsza natomiast jeżeli chodzi o pytania kształcące i umiejętność wykorzystania przez uczniów wiadomości w sytuacjach nowych problemowych. Z punktu widzenia zasadniczych celów szkoły najbardziej wartościowymi są pytania ukazujące związki i zależności między zdarzeniami, procesami, zjawiskami, nie mniej jednak ten rodzaj pytań w mniejszym stopniu doceniany jest przez nauczycieli ankietowanych. W następnym pytaniu chciałam uzyskać informację, czy nauczy ciele przygotowują pytania przed lekcją matematyki. Więcej niż połowa respondentów bo 58% przywiązuje wagę do przygotowywania na lekcję pytań zasadniczych, to może sugerować przypuszczenie, iż nauczyciele uważają, że powodzenie dydaktyczne to realizacja w określonym czasie zaplanowanych przez nauczyciela treści co powinno wiązać się z dokładnie przygotowanymi pytaniami a nawet odpowiedziami. Stąd też część respondentów za ważne uznaje również fakt przygotowywania zarówno pytań zasadniczych jak i szczegółowych. Fakt nie przygotowywania pytań przez 25% ankietowanych może być z kolei przejawem przerzucania większej aktywności na uczniów co w konsekwencji może dać również dobre efekty kształcenia. Pytania preferowane na lekcjach matematyki,  to pytania proste (91%), oraz pytania dopełnienia (61%).

Optymalna wydaje się sytuacja, w której między stosowaniem pytań typu: złożone, problemowe i rozstrzygnięcia występuje względna równowaga. Te małe dysproporcje świadczą o przełamywaniu stereotypowego myślenia nauczycieli, pewnego schematyzmu, a tym samym w większym stopniu pozwalają  na  zwiększenie   możliwości   wszechstronnego   rozwoju intelektualnego uczniów.

        Opinie i poglądy nauczycieli świadczą o tym, że stosunkowo wyrównane są dysproporcje między pytaniami prostymi i złożonymi (42%), a pytaniami rozstrzygnięcia, dopełnienia i problemowymi (44%) jeżeli chodzi o określenie ich wartości co do użyteczności w matematyce wczesnoszkolnej.

Świadczy to o braku jednostronnego myślenia, i raczej o rozumieniu potrzeby stosowania różnych pytań w celu pobudzania wszystkich uczniów do aktywnego działania i danie szansy na wykazanie się wszystkim uczniom. Zastanawiający jest fakt braku odpowiedzi w punkcie trzecim gdzie ani jeden z respondentów nie uznał pytań faktograficznych za wartościowe i użyteczne, co może sugerować o nie stosowaniu tego rodzaju pytań w nauczaniu matematyki w klasach I- III.
Bardzo istotną sprawą wydało mi się zadanie ankietowanym pytania, w którym chciałam się  dowiedzieć jakie zadania są najwartościowsze dla efektywności procesu dydaktycznego. W opinii respondentów wyglądało to następująco: 80% nauczycieli jest zgodna, że zadania typu problemowego są najwartościowsze dla efektywności procesu dydaktycznego. Co do pozostałych pytań wskaźniki procentowe są niskie i zbliżone do siebie. Niektórzy nauczyciele doceniali zarówno zadania problem jak i zadania innego typu podając dwie odpowiedzi co świadczy o rozumieniu potrzeby stosowania różnych zadań dla wszechstronnego rozwoju dzieci. Powyższe fakty stanowią przykład rozumienia przez nauczycieli celów współczesnego kształcenia.  W następnym punkcie ankiety zadałam nauczycielom pytanie na temat pytań niezgodnych z treścią zadania czyli tzw. zadań nietypowych. Bardzo wysoki procent respondentów bo aż 71% uważa zadania nietypowe za ważny element procesu dydaktycznego. Tylko 16 % uważa, że wprowadzają ucznia w błąd.  Podzielam zdanie większości moich respondentów, ponieważ zgodnie z ogólnym założeniem nowego programu, na lekcjach matematyki uczeń powinien nie tylko nabyć określone wiadomości i sprawności, ale rozwinąć też umiejętność logicznego myślenia. Coraz większy też nacisk kładzie się na stopniowe przyzwyczajanie dzieci do krytycznej analizy postawionych problemów przed przystąpieniem do ich rozwiązywania, w związku z tym zadania celowo źle sformułowane mają uczulić dziecko na możliwość błędu i wdrażanie ich do rozpoczynania rozwiązywania problemu od próby logicznej analizy danych. Chciałam się również dowiedzieć co sądzą nauczyciele o samodzielnych pytaniach uczniów. Odpowiedzi na to pytanie były bardzo zbliżone, nie było też większego zróżnicowania procentowego. Jedni uważali je za ważny element procesu nauczania inni za wyraz aktywności intelektualnej uczniów, 35% ankietowanych obie odpowiedzi uznała za ważne. Nie było odpowiedzi, w której ankietowani stwierdziliby, że nie przywiązują wagi do pytań uczniów, co uważam za bardzo pozytywne zjawisko. Świadczy to bowiem o przywiązywaniu dużej wagi do aktywności uczniów na lekcjach i samodzielnego rozwiązywania przez nich problemów.  

      Następne pytanie mojej ankiety   dotyczyło typów poleceń, które stawiane są uczniom klasy drugiej i są najistotniejsze z punktu widzenia matematyki.   Większość ankietowanych uważa polecenia typu oblicz za najważniejsze. Dużą wagę przywiązują również do poleceń dotyczących wyjaśniania, projektowania, analizowania i syntetyzowania są to bowiem polecenia typu porównaj, ułóż, sprawdź. Pozostałe wyniki są zbliżone. Sporadyczne jest występowanie poleceń typu narysuj, pomaluj, poleceń, które charakterystyczne są dla symulacyjnego rozwiązywania zadań, a takie w drugiej klasie też powinny wystąpić. W tym miejscu należy zaznaczyć, że wiele poleceń zawiera ukryte pytania, polecenie bowiem nie może być tylko odczytane dziecku, musi być ukierunkowane pytaniami nauczyciela a czasami ucznia.  

      Z rozwiązywaniem zadań tekstowych związane są nie tylko pytania i polecenia. Istotną rolę odgrywają również metody rozwiązywania. Wg analizy danych 41% ankietowanych wybrało tylko jedną metodę. 59% najczęściej stosuje więcej niż jedną metodę rozwiązywania zadań.  Wśród wszystkich respondentów najbardziej preferowaną metodą jest metoda analityczno- syntetyczna a  obok niej również metoda kruszenia. Pozostałe wyniki są do siebie zbliżone i mało zróżnicowane.

Fakt stosowania najczęściej metody analityczno - syntetycznej może sugerować, że jest to jedna z najlepszych metod rozwiązywania zadań prostych i złożonych. Zadowalający jest również fakt, że ponad połowa ankietowanych wybrała więcej niż jedną metodę, bo z dydaktycznego punktu widzenia jest to bardzo wartościowe podejście. Może bowiem dać możliwość rozwiązania zadania wszystkim uczniom. Większość ankietowanych umożliwia uczniom rozwiązywanie tego samego zadania różnymi sposobami co wskazuje na duże kompetencje nauczycieli, rozumienie potrzeby aktywizowania wszystkich uczniów i danie im możliwości osiągnięcia sukcesu. Swoją wypowiedź najczęściej uzasadniali tym, że rozwiązywanie zadań różnymi sposobami rozwija logiczne myślenie i samodzielność, każde dziecko ma możliwość dostosowania sposobu rozwiązania do swoich możliwości oraz, że różne są drogi dochodzenia do celu a liczy się tylko efekt końcowy.

       Zdecydowana większość nauczycieli odpowiedziała twierdząco na pytanie dotyczące stosowania środków poglądowych przy rozwiązywaniu zadań. Wysokimi kwalifikacjami wyróżnia się kadra nauczycielska, która rozumie potrzebę stosowania różnych pomocy w kształceniu zintegrowanym. Przy tym ważne są te środki, które oddziałują zarówno na wzrok i słuch jak i te, którymi może on własnoręcznie manipulować. Na uwagę zasługuje również fakt, że zdecydowana większość nauczycieli wymieniła więcej niż jeden czy dwa środki.   Do najczęściej wymienianych pomocy należały: klocki Dienes'a, klocki Cuisenaire'a, liczmany, kolorowe liczby, patyczki, żetony, geoplany, grafy, drzewka, gry dydaktyczne. Ograniczenie się wyłącznie do jednego środka poglądowego z pominięciem innych byłoby wręcz szkodliwe, poza tym nie wystarczy bierna obserwacja czynności wykonywanych przez nauczyciela czy uczniów. Interioryzacja samodzielnego działania jest podstawą kształtowania się pojęć matematycznych. Najwięcej trudności przy rozwiązywaniu zadań tekstowych sprawia uczniom zrozumienie treści zadań. Ten fakt może wynikać z braku umiejętności czytania tekstów ze zrozumieniem, bo jeżeli nauczyciel uważa, że jego uczniowie nie potrafią powiązać zależności między danymi czy sformułować odpowiedzi lub ułożyć formuły matematycznej to może to być  wynikiem nieumiejętności czytania ze zrozumieniem, brakiem logicznego myślenia, lub błędem nauczyciela, który w sposób niewłaściwy rozwiązuje z uczniami zadania z treścią.

5.Analiza pytań i poleceń stawianych przy rozwiązywaniu   zadań tekstowych w kl. II. 

      Druga część badań dotyczyła obserwowanych lekcji matematyki, a konkretnie tej części zajęć, na której rozwiązywane były zadania tekstowe. Z obserwacji wynika, że uczniowie chętnie rozwiązywali zadania o tematyce nawiązującej do ich najbliższego środowiska. Nauczyciele stosowali zasadę przystępności w nauczaniu, stopniowania trudności poprzez różnicowanie typów zadań, liczby działań w zadaniu, wielkości liczb, sposobów rozwiązywania, rodzaju stosowanych pojęć. Najczęściej pierwsze zadania były łatwe jednodziałaniowe, stopniowo przechodzili do zadań coraz trudniejszych. Praca nad zadaniem tekstowym zajmowała ok. 20 min.

Podczas obserwowanych zajęć szczególną uwagę zwróciłam na pytania i polecenia stawiane przez nauczycieli i uczniów przy rozwiązywaniu zadań. Obserwowane zajęcia, notowałam w formie stenogramów.

        W praktyce, w kształceniu zintegrowanym matematyki, najczęściej rozwiązywane są zadania proste, bezproblemowe, a jeżeli problemowe to jednoznacznie sprecyzowane. Podczas obserwowanych lekcji również zauważyłam podobne zjawisko. Najczęściej rozwiązywanie zadania ukierunkowane było przez nauczyciela pytaniami i poleceniami. Dane w zadaniu sformułowane były krótko i precyzyjnie, charakterystyczny był pewien schematyzm rozwiązywania. Sposób rozwiązania określony był poprzez odpowiednią metodę. To miało też wpływ na zakres, rodzaj i ilość stawianych pytań i poleceń zarówno przez uczniów jak i nauczycieli. Analizę stenogramów lekcji postanowiłam podzielić na kilka grup, aby sprawdzić jaka ilość pytań i poleceń stosowana jest przy rozwiązywaniu różnych zadań.

      Pierwszą grupę stanowiły zadania proste, które rozwiązywane były metodą symulacji i syntetyczną. Tego typu lekcji było 14. dominowały pytania nauczycieli, a wśród nich takie jak: jak?, co?, ile?, czego?. Drugą grupę zadań stanowiły zadania złożone, problemowe o charakterze zamkniętym, oraz zadania z niewiadomą, które rozwiązywane były metodą analityczno- syntetyczną i metodą równań. W tej grupie zadań dominowały również pytania nauczycieli,   ale znacznie więcej było już pytań uczniów, przy tym pewne sytuacje wymagały przedstawiania treści zadań za pomocą środków graficznych (zwłaszcza zadania z niewiadomą) i innych środków poglądowych. Czynności intelektualne związane z wyodrębnieniem problemu polegały głównie na dokonujących się procesach analizy i syntezy. 
      Inną grupę zadań stanowiły zadania, które w swej treści nie posiadały pytania. Zadania te w dużym stopniu rozwijały samodzielne myślenie i działanie. Uczniowie z zaangażowaniem układali do nich pytania prześcigając się w pomysłach. Na zajęciach tych zdecydowanie więcej padło pytań ze strony uczniów, mniej też niż na innych zajęciach było poleceń nauczycieli. Dwa z obserwowanych zajęć poświęcone były na rozwiązywanie zadań problemowych o charakterze otwartym. Zadania te wymagały od uczniów wykonania odpowiednich operacji myślowych i odpowiednich czynności zarówno na materiale konkretnym jak i wyobrażeniowym, poza tym koniecznością było prowadzenie dialogu. Samodzielne rozwiązanie problemu dawało im możliwość większej swobody, spontaniczności i prowadziło do autentycznego partnerskiego dialogu. Ponadto każde dziecko miało możliwość uczestniczenia w tym procesie i wykazania się tym czym umiało. Rola nauczyciela polegała tylko na czuwaniu nad prawidłowym przebiegiem całego rozwiązania.  Powodzenie i sukces na tych dwóch zajęciach, na których rozwiązywane były problemy matematyczne był rezultatem odpowiednich zabiegów nauczycielki, która w sposób bardzo ciekawy potrafiła zachęcić do samodzielnego działania i myślenia. To właśnie motywacja sprawiła, że nie była konieczna interwencja nauczyciela, jego rola ograniczała się tylko do czuwania nad prawidłowym przebiegiem działań dzieci. Ogółem przeanalizowałam 562 pytania, w tym 472 to pytania nauczycieli, a 90 to pytania uczniów, większa ilość pytań nauczycieli wynika z rodzaju zadań wybranych do rozwiązania i metod ich rozwiązywania.         Bardziej szczegółowe wyliczenia średniej ze wszystkich zajęć pozwoliły stwierdzić, że wśród pytań nauczycieli najwięcej było pytań typu: co?, jak?, ile?, czego?, o co?. Pozostałe dane są do siebie procentowo zbliżone, chociaż najmniej było pytań typu dlaczego?.

      Ogólnie można powiedzieć, że większość z tych pytań to pytania dopełnienia wśród których były pytania problemowe, oraz takie, które pobudzały dzieci do wypowiedzi, zadawania pytań, tworzenia problemu i rozwiązywania go. W większości rozwiązywane zadania posiadały dostateczną ilość danych, żeby na ich podstawie można było wykryć brakujące dane.

Były to zadania rozwiązywane metodą symulacji, syntetyczną i analityczno- syntetyczną. Przy tego typu zadaniach nauczyciele zadawali większą ilość pytań, chociaż wiele z tych pytań typu: jak?, co?, o co?, wzbudzała ich ciekawość i dawała im możliwość rozwiązywania problemów różnymi sposobami.

Stawianie pytań przez uczniów związane było w szczególności z rozwiązywaniem zadań typu - problem, oraz zadań rozwiązywanych metodą kruszenia. Były to głównie pytania typu: ile?, o ile?, po ile?, czego?, co?,

Na obserwowanych zajęciach tego typu zadania również wystąpiły (choć w mniejszym stopniu), treść ich wskazywała na charakter otwarty problemu. Bardzo wartościowe z dydaktycznego punktu widzenia i ciekawe okazały się również zadania, które nie posiadały pytania i rozwiązywane były metodą kruszenia. Dużą aktywnością na tych zajęciach wykazały się dzieci, które miały możliwość stworzenia jak największej ilości pytań, problemów, co świadczyło o 

umiejętności rozumienia przez nich zależności i związków występujących między danymi  w zadaniu. Dawało to także możliwość osiągnięcia sukcesu każdemu dziecku.

Większość więc pytań zadawana przez nauczycieli i stawiana przez uczniów pozwalała sprawdzić w jakim stopniu uczniowie mają opanowaną wiedzę, zwłaszcza te treści podstawowe, które powinni opanować. Ponadto pomagały w utrwaleniu posiadanych wiadomości, kształtowaniu pojęć i struktur pojęciowych. 

 Obok pytań dużą wartość dydaktyczną posiadają również polecenia. Ogółem przeanalizowałam 158 poleceń. Największą ilość stanowiły polecenia typu zapisz, przedstaw, uzupełnij, ułóż, przekształć. Taka sytuacja jest raczej zrozumiała biorąc pod uwagę specyfikę nauczania w klasie II, gdzie uczeń bazuje nie tylko na działaniach konkretnych, ale potrafi samodzielnie coś stworzyć, ułożyć, przekształcić i przedstawić za pomocą środków graficznych czy też innych konkretów bazując na wiadomościach już nabytych. Zastanawiające jest sporadyczne występowanie polecenia uzasadnij.

      Ciągle jeszcze nie zanika fakt stosowania w większym stopniu poleceń wymagających od uczniów poznawania, rozróżniania, zapamiętywania, a więc tego co na dany temat wiedzą, słyszą, a mniej tego co wytwarzają w drodze rozumowania. Zbyt mało poleceń dotyczących wyjaśniania i projektowania. 

6. Wnioski
      Podstawowym celem omówionych wyników była charakterystyka i ocena pytań i poleceń stawianych przez nauczycieli i uczniów przy rozwiązywaniu zadań tekstowych. Analizę prowadzono w kategoriach dydaktyczno- metodycznych. Proces dydaktyczny przebiegał w płaszczyźnie nauczyciel - uczeń. Te płaszczyzny jednoczą cele kształcenia. Drogę do osiągania tych celów wyznaczają zadania a w nich pytania i polecenia. Na podstawie materiału badawczego wynika, że zadania stawiane uczniom do rozwiązania dostosowane były do ich możliwości i związane z programem klasy II. Dobór zadań zgodny z koncepcją czynnościowego nauczania. Zadania pozwalały na przechodzenie z jednego poziomu reprezentacji na drugi, stymulowały również rozwój rozumowania operacyjnego na poziomie konkretnym i wyobrażeniowym.

Pewne aspekty badanego problemu zarówno wśród ankietowanych jak i w czasie obserwowanych lekcji okazały się podobne. Przeprowadzona analiza stenogramów lekcji realizowanych w klasie drugiej, potwierdza opinie i poglądy nauczycieli ankietowanych na temat konieczności stosowania różnorodnych metod rozwiązywania zadań tekstowych i przy użyciu wielu środków poglądowych, zarówno graficznych jak i konkretnych.

Pytania i polecenia były różne, dostosowane do możliwości dzieci. W większości były to pytania dopełnienia. Z badań wynika jednak przekonanie o niewłaściwych proporcjach   pytań i poleceń w stosunku do celów współczesnej integralnej koncepcji kształcenia matematycznego. Należałoby zapewnić właściwą proporcję między samorzutną działalnością dziecka a działalnością organizowaną przez nauczyciela np. rozwiązywanie przez dzieci zadań problemów, podejmowanie ćwiczeń. Badania potwierdzają, że ciągle jeszcze w szkolnictwie dominują raczej kierowane prace uczniów. Kształcenie na tym poziomie to ciąg pytań nauczyciela i odpowiedzi ucznia. Stroną inicjującą był raczej nauczyciel, a odpowiedzi uczniów były sterowane przez nauczycieli. Był to więc proces rozwiązywania zadań  polegający na znalezieniu przez ucznia właściwej odpowiedzi na zadane pytanie. Ciągle jeszcze wydaje się być ważniejsza rola nauczyciela niż ucznia.

Pytania są stosunkowo łatwym narzędziem w rękach nauczyciela przy pomocy którego może on dokonać oceny poziomu wiedzy ucznia. Tymczasem właściwie postawione i dobrane pytania i polecenia dadzą pożądane efekty zarówno w zakresie zdobywania wiadomości i umiejętności jak i rozwoju procesów psychicznych, pod warunkiem, że będą stosowane w różnorodnych sytuacjach życiowych a konkretnie przy rozwiązywaniu różnych problemów, zarówno tych łatwych jak i problemów bardziej skomplikowanych.

Obiecujący jest jednak fakt występowania na obserwowanych zajęciach zadań - problemów o charakterze zamkniętym i otwartym. To potwierdza opinię ankietowanych nauczycieli, którzy zadania typu - problem uważają za najwartościowsze z punktu widzenia potrzeb matematyki.

      Zadowalające jest również to, że nauczyciele rozumieją potrzebę przekształcania zadań, analizowania, rozwiązywania zadań nietypowych oraz układania zadań do konkretnych sytuacji życiowych.

      Prawidłowe przeformułowanie zadania zgodnie z podanymi warunkami wymagać może staranniejszego przeanalizowania treści niż samo jego rozwiązanie. Dlatego tego typu działania są bardzo wartościowe z punktu widzenia potrzeb matematyki. Współczesna koncepcja nauczania matematyki wymaga stworzenia dziecku warunków do wszechstronnej działalności, podporządkowanej określonym zadaniom integrującym w sobie różne  treści skupione we wspólnym bloku. Integracja  wymaga łączenia celów, treści, form realizacyjnych i form aktywności dzieci i nauczycieli, a przede wszystkim będzie polegała na umiejętności operacjonalizowania celów tak, aby mogły z nich wynikać wszystkie zadania dydaktyczne, które będą wyrażane w pytaniach i poleceniach. Ważne przy tym będzie aby ograniczyć pytania i polecenia wymagające tylko przyswojenia wiedzy na rzecz pytań i poleceń wymagających transformacji wiedzy i jej zastosowania w sytuacjach innych, co w prowadzonych badaniach w pewnym stopniu było już widoczne.

Przedstawiona w tej pracy analiza procesu kształcenia w kategoriach pytań i poleceń nauczycieli i uczniów nie stanowi wystarczającego materiału do szerokich uogólnień. Jest to raczej próbne diagnozowanie. Zdaję sobie sprawę z tego, że szereg tu postawionych tez, wniosków może mieć charakter kontrowersyjny, zwłaszcza, że w dobie reformy zmieniać się będzie oblicze szkoły. Na pewno więc w przyszłości ten temat będzie wymagał bardziej szczegółowego uzasadnienia empirycznego.

